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Cony pranumaratyi
W e Lw ow ie bez d orę­

czen ia  do domu . . m ieś. zł. 2 -— , kw art. 6 ' —
z d ostaw ą do domu . m e r .  z ł .2 '4 0 ,  k w a rt 7 ‘—

rU  prow incji z prze­
sy łk ą  p ocztow ą . . . n -.es. z ł .2 '4 0 ,  kw art. T —

Z a g r a n ic ą . . . . m ies. z ł. 5 '— , kw art. 1 5 '—

N umer telefonu 
R ED A K C JI 

I A D M IN ISTRA C JI 
2 2 1 - 1 7 .  

K onto PK O  Lw ów  
Na 5 0 4 . 0 4 4 .

A D R E S R ED A K C JI I A D M IN IST R A C JI: 

L W Ó W , U L. ZIM O RO W IC ZA  15 I .  p .

L is ty  należy  frankow ać. —  R ek lam acje  
otw arte w olne od opłaty. 

R ękop isów  n ad esłan ych  nie zw raca s ię .

C E N A
NUMERU

10 flr.

C a n y  o g ło s z a r t i
Za 1 w ie n z  m ilim etr. (6»/t cm. szer.) w zwykłych ogłoszeniach 
g r .  M ,  w nadesłanem i w nekrologach g r .  N ,  w kronice, reper­
tuar, dział gospodarczy, paski w tekście g r .  70, pod nagłów­
kiem na pierwszej stronie zf. 1 —. Tabelaryczne o 50 p rc . dro­
żej. Za jedno słowo w drobnych ogłoszeniach g r .  10, Kupno 
i sprzedał słowo g r .  12, matrymonialne, korespondencje 
prywatne słowo g r .  20, d la  p o s z u k u j ą c y c h  p r a c y  g r .  5. 
Z zastrzeżeniem miejsc 25 p rc . Zagraniczne o 50 o rc .  drożej.

Bilans gospodarczy.
R o k  1936 można zarówno w gospo­

darstwie światowym , ja k  ; polskim  
Określić jak o  rok  bezsprzecznej poprą 
wy po długoletnim okresie kryzysu. 
N ie ulega wątpliwości, że właśnie ten 
ro k  zanotują kiiedyś badacze historii 
św iatow ych kryzysów  gospodarczych 
ja k o  okres zwrotny w przebiegu fali 
kon junkturalnej, czy też ja k o  rok  koń 
czący siedm iolecie niedoli gospodar­
czej. W  każdym  razie nawet zagorzali 
pesym iści stwierdzą, że ro k  1936 co 
najm niej Zasłużył sobie na m iano ro- 
kiu, zam ykającego najgorszy i najniż­
szy okres kryzysu gospodarczego.

Biłam , tego rok u  aczkolw iek nie mo 
żna g o  nazwać jeszcze świetnym, jest 
już pomyślnym

W łaściw ie już od rok u  1933 cechą 
charakterystyczną irozfwoju św iatc* 
wy ah koniunktur gospodarczych jest 
ogólny wzrost ilościow y wytw órczości 
i obrotów  wewnętrznych. C y fry  pro* 
uukcyjme podnoszą się z rok u  na rok, 
aby  wreszcie w roku 1936 osiągnąć a 
naw et przekroczyć poziom  rekordow o 
pom yślnego pod tym  względem raku 
przedkryzysow ego 1929.

Jednakże ilościow y w zrost w ytw ór­
czości i obrotow  wewnętrznych nie 
stanow ił d o  niedawna dostatecznej 
podstaw y do optym istycznej progno­
zy rozw oju koniunkturalnego na 
przyszłość. C harakterystycznym  b o­
wiem objaw em , wsklazującym na to, 
że poprawa gospodarcza w pdtrwszych 
latach pokryzysow ych nie cha*
rak te iu  organicznego był fak t. że ani 
obroty  handlu m iędzynarodow ego nie 
w ykazyw ały wzrostu, an* ceny pod; 
stawow y dh surowców  i artykułów  
światowego o bratu  nie zwyżkowały.

D op iero  rak  1935 przynosić zaczyna 
pierwszy dodatni zw rat na tych odcin 
kach. W  roku tym  w skaźnik cen św ia 
tow ych podnosi się z 35,8 do 36,4 a 
obro ty  handlowe ściągają 23,550 mil. 
doi. w obec 22,000 mii. w  rokJu po­
przednim. Je st to ew olucja trwała, o 
Ciym świadczą cyfry  z roku  1956, kie­
dy to  ceny św iatowe w zrosły bardzo 
poważnie bo o 10 proc.

W  ślad za powyższym rozw ojem  
w ypadków  gospodarki św iatowej p o­
dążał zasadniczo rozw ój gospodarki 
narodow ej Polski. Zachow yw aliśm y 
jednak nadal i w  r. 1936 swa odrębną 
lim ę gospodarczą, dostosow ana do po 
trzeb polskich W  r. 1936 pozostali* 
śm y już nieliczną wyspą w alutow ą w 
Europie bez zmiany w artości pienią* 
dza. D ostosow aliśm y się ty lk o  techni­
cznie do w ytw orzonych obecnie w 
św iecit w arunków  pieniężnych: t r a -  
j iimy naszej waluty środkam i taka iw 
dewizowych i transferow ych. M m y  
pełnow artościow y pieniądz;, zrć v n o - 

w ażony budżet, patriotyzm  spe .eezeń 
stwa, w obec czego nie mamy podsta* 
w y do zm iany naszej zasadniczej poli­
tyk i gospodarczej. N ie znaczy to, że 
chcem y być oadą zupełnie izolowaną 
w św iede. Przeciwnie w w ielu dzitdzi 
nach w ykazujem y w  T. 1936 elastycz­
ność. W  zakresie w ymiany w dągam y 
się nadal w  orbitę gospodarki świa­
tow ej; nasz autarchizm gospodarczy 
je s t zdrowy i ograniczony do fakty ­
cznych potrzeb.

O znaki naszej aktyw ności gospodar 
czej w yrażały się w znacznym wzro* 
ś c ie  produkcji przemysłu, we wzmożo* 
“ł n  ruchu inw estycyjnym , w  zwię­
kszeniu s ię  obrotów  tow arow ych na 
rynk u  wewnętrznym i obrotów  z za- 
e ^ n icą , we w zroście kbnsum cji arty­
kułów  rolniczych zarów no irośPnsrych 
ja k  i  hodow lanych i znaczniejszej

Otwarcie uniwersytetu
Jó ze fa  Piłsudskiego.

W arszaw a. 8. 1. (P A T .)  R ek tor U ni 
wersytetu J . P. zawiadamia, że w ykła­
dy i ćwiczenia na wszystkich wydzia 
łach U niw ersytetu Józefa Piłsudskie­
go rozpoczną się w dniu 11 stycznia 
1937 r. Począwszy od dnia 11 styczfrua 
b. r. prawo wstępu na teren uniw ersy­
tetu i zakładów będą mieli ty lko  ci 
słuchacze, którzy załatwia ftfcmalno-

i ści, związane z pow tórnym i zapisami, 
j zgodnie i  zarządzeniem z dnia 12-go 
| grudna 1936 r. i posiadać bycL legity* 
j  m acje lub zaświadczenia dla absolwen 

tów  odpowiednio ostem plow ane).
R ektor zwraca się do pp. kierowni* 

ków zakładów o wydanie ścisłych za­
rządzeń, aby osoby nieupraw nione nie 
były dopuszczone na teren zakładów.

Odnaleziono zw ło k i
zasypanych lawiną narciarzy.

zm roślak pod H ow erlą. 8 stycznia.
(P A T .)  O ddział saperów ze Stanisław o 
wa, prow adząc poszukiwania za zasy* 
panymi lawiną narciarzami lwowskim i 
sp. A ndrzejem  oteusjngitńa i dr. Cbli 
palskim , natknęli się dziś o godz. 12.45 
na zw łoki obu ofiar katastrofy.

Zarów no zw łoki S t usingn ja k  i dra 
C hPpalskit go leżały na dnie law iny w 
głębokości około  6 mtr. głowami w

dół, w niedalekiej odległości od sie­
b ie , były zupełnie zniekształcone i po* 
gruchotane W edle przypuszczeń, 
śmierć nastąpiła natychm iast.

Zaw iadom iono nar/chmiast o znale­
zieniu zw łok władze sądowo=śledcze, 
skąd wyruszyła na miejsce kom isja są 
dow o- ] ;karska, Bliższe szczegóły b ę­
dą znane w godzinach wieczornych.

Podpisanie układu polsko-
belgijskiego.

Bruksela, 8 I. (P A T ). Prowadzone i myślnie zakończone podpisaniem ukła* 
od kilku tygodni rokow ania handlow e I du hadlow ego. 
belgijsko-polsk ie obstały dziś po* ---------

Kongres Partii Tautininków.
B y g a . 8. 1. (P A T .)  Z  Kow na dono- 

zą: O gólne wrażenie ze zjazdu tau­
tininków  — to  wzmocnienie dyktatury
i hegemonii partii rządzącej, co bar* 
d :o  wyraźnie podkreślił w swym prze 
mówień u prezydent Sm etona K ryty­
kując ostro parlamentaryzm i systemy 
dem okratyczne rządzenia, prezydent 
zaznaczył, że nowa konstytucja litew ­
ska opierać się będzie na jednolitych 
przesłankach narodowych.

W  rezolucji w yrażono uznanie rzą­
dowi za dotychczasowe kierow anie 
państwem i prośbę o dalsza rozbudo* 
wę Litwy w duchu narodowym , wzmo 
cnienie sił zbrojnych oraz o popiera­
nie ruchu tautininków wśród emigra­
cji litew skiej. Zebranie wyraża życze­
nie, aby organy partii miały większy 
wpływ na wszelkie zarządzenia i pro­

jekty  rządu w dziedzinie politycznej > 
gospodarczej. N astępnie postanow io­
no dbać o uświadom ienie lepsze człon 
ków  partu o je j zadar, ach oraz wpro* 
wadzić surową dyscyplinę i odpowie­
dzialność za wykroczenia.

N ależy nadmienić, że w łonie part i 
panują rozbieżne poglądy. Przykładem  
:ego może służyć dyskusja w sejm ie 
nad sprawa obozu internow anych, 
gdzie 17 posłów narodowych wypo* 
w iedziało s ;ę przeciw, a jeden z mch 
wyraził pogląd, że ci, co siedzą obec­
nie w obozie, będą z czasem rządzić, 
a sejm  dzisiejszy znajdzie się na ich 
miejscu.

Z jazd  domagał się dalej, aby osoby 
na w ysokich stanow iskach w rządzie 
litew skim  ściśle stosow ały się do wyry 
czjnych part-:i tautininków .

N ie zw ykła  pom yłka.
Rzym . 8. 1. (P A T .)  A g. Stefam  do­

nosi z T ren to ; W  ubiegłą sobotę sie­
dząc u siebie w mieszkaniu w Londy­
nie baron  G erard D erlanger dowie* 
dział się z audycji radiow ej 0  sw ojej 
rzekbm ej śmierci w katastrofie lotn i­

czej we W łoszech. Baron G erard Dex- 
langer udał się natychm iast sam olotem  
do Tronte, aby  złożyć hołd  rzeczywi­
stej ofierze katastrofy, a mianowicie 
swemu kuzynow i baronow i H enryko­
wi D erlanger. Tow arzyszyła mu żona

zwyżce cen tych artykułów , co spowo* 
dowało, ze rolnik, k tóry  od  dłuższego 
czasu kupow ał artykuły  przemysłowe 
w m inim alnych ty lko  ilościach, wy­
stąpił w roku 1936 ja k o  dość dobry 
odb orca w yrobów  przemysłu k ra jo ­
wego.

UzysWanie pożyczki francuskiej 
przyspieszy realizację w iększych ro b ó t 
inw estycyjnych, jak ie  m ają być pod­
jęte  na podstaw ie czteroletniego planu 
inw estycyjnego. W ykon an ie tego pla­

nu i dodatnie jego  skutki odnosić się 
będą już do rok u  bieżącego. D o  po* 
m yślniejszych objaw ów  ubiegłego ro* 
ku należy zaliczyć uproszczenie wielu 
przepisów podatkowych co ma k o lo ­
salne znaczenie dla naszego aparatu 
skarbow ego orażi rozpoczęcie odbu­
dowy gospodarczej na ziemiach wscho 
dnich, przez co położone zostały pod 
w aliny do w yrów nania tylu  w ieko­
wych zaniedbań na tych obszarach.

G d .

zabitego. Powodem  pom yłki było to, 
iż w sam olocie należącym do oar. Ge* 
rarda Derlangera pozostały jego pa* 
piery

Bar. H enryL D erlanger odbyw ał lo t 
tu r ,rstyczny n«d Europą środkow ą i 
wiózł listy  grupy arystokratów  angicl 
shich adresow ane do księcia W in d ­
sor, k tóre m iał mu oddać po w ylądo­
waniu w W iedniu .

Ojciec św. powraca 
do zdrowia.

C itta  del V aticano. 8. 1. (P A T .)  
Stan zdrowia O jca  św. nadal ipolepsza 
się. O jciec św. przyjął kardynała se­
kretarza stanu Pacelh i od b y ł z nim  
rozmowę w sprawach bieżących.

Z W IĘ K S Z E N IE  S IE  Z A P A S Ó W  
Z Ł O T A  W  B . P .

W arszaw a. 8. 1. (P A T .)  W  ciągu 3 
dekady grudnia zapas złota w  Banku 
Poslkim  w zrósł o 3,2 mil. zł. do 392-9 
mil. zł., a stan pieniędzy zagranicz­
nych 1 dewiz pow iększył sie o 1,6 do 
29.7 mil. zł.

W S P Ó P k A C A  s o w i e c k o *c z e - 
S K A .

iSeriin. 8. 1. (P A T .J  „V oeudscher 
B eobachter" powtarza inform acje bu­
dapeszteńskiej „M agyar-Sag“ o w spół 
pracy w ojskow ej czech osło-wacko-so* 
w ieckiej i o w pływ ach sow ieckich w  
C zechosłow acji. D o  inform acji tych 
„V oelkischer Beobaahter" dodaje u* 
wagę, że wbrew zaprzeczen/om pra­
skich k ół rządowych, dziennik wygier 
skii roztacza dziś obraz stosunków  w 
C zechosłow acji, zgodny z tym . co pi­
sała prasa niem iecka. B y ć może, pisze 
„V oelkischer B eobachter". zatracono 
w łPtradze poczucie niebezpieczeństw a 
bolszey ickiego, tym bardziej kon ie­
czne je s t uważne obserw ow anie wy* 
aarzeń na tam tejszym  gruncie.

G R Y P A  W  L O N D Y N IE .

Londyn. 8. 1. (P A T .)  W  całej A n ­
glii, a osobliw ie w stolicy  szlerzy si:ę 
bardzo zaraźliwa tpidem ia grypy, 
k tóra ogarnęła m. in. w ojsko i biura 
zarów no rządowe jak  prywatne Zano 
kiw ano o ko ło  100 w ypadków  śmier­
telnych

M A R S Z A Ł E K  & M 1G ŁY *R Y D Z  
W Y Z D R O W IA Ł .

W arszaw a. 8. 1. (P A T .)  Pan M ar­
szałek! Sm igły-Rvdz pow rócił do zdro­
wia i od k ilku  dni urzęduje.

W Y B Ó R  P R E Z Y D IU M  M IE JS K IE ­
G O  W  Ł O D Z I.

Łódź. 8. 1 (P A T .)  W  dniu w czoraj­
szym odbyło się posiedzenie R ady 
m iejskiej, poświęcone w yborom  pre* 
zydenta, trzech v. ceprezydentów i 8 
ławm ków.

R ada m iejska pod przewodnictwem 
p W alczaka wybrała 43 glosami (so ­
cjaliści i Ż ydzi) przeciwko 27 głosom 
radnych obozu narodowego prezyden 
ta Łodzi p. N orberta Barliokiego z 
W arszaw y. Tą samą większością wy­
brani zostali trzej wiceprezydenci pp. 
Dratwa Bolesław  Szewczyk A rtur i 
W alczak Adam.

W  w yborach na ławników przeszło 
5 kandydatów  socjalistycznych (4  — 
PPS. i 1 budow ieć) i trzech kandyda* 
tów frakcji obozu narodowego.

W  czasie posiedzenia dochodziło 
stale do wrzawy i awantur.
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Wiadomości bieżące.
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stycznia 1937

P.ątek
Seweryna 

Jutro: Julianny 
Wschódslońca 7‘43 
Zachód . 15 42

T E A T R  W IELK I.
Piątek, dnia 8 b. m. godz. 8 ,ma wiecz. 

„Opowieści H offm ana'1 — opera.
Sobota godz. 19.30 „M ałżeństwo' .

P O W S Z E C H N Y  T E A T R  Ż O ŁN IER Z A  
(Teatr Rozmaitości)

Piątek — przedstawienie wyłącznie dla 
w ojska.

T EA T R  CO LO SSEUM .
Piątek, dnia 8 b . m. godz. 20.30 wiecz. 

„Żyjące sieroty" — premiera.

K IN O T E A T R Y :
A PO L L O : „Papa się żeni".
C A S IN O : „San Francisko".
C H IM E R A : „M ayerling".
E U R O P A : „Jutro będzie lep ie j". 
K O P E R N IK : „Rok 2000". 
M A R Y S IE Ń K A : „B ohater" z W alacem

Beerym.
M U Z A : „Zona czy sekretarka". 
P A Ł A C E : „Amerykańska awantura" (B o , 

do, Nakoncczna, Ćw iklińska, Didur i in ). 
P A N : „Rose M arie".
P A X : „Bengali" z G ary Cooperem.
R A J: „Trędow ata".
S T Y L O W Y ; „Ich tro je" i rewia.
S W IT : „W  pogoni za szczęściem ".
T O N : „Krwawe perły1'.
LTC IE C H A : „Serca ze stali" i rewia.

FOTOPLASTIKON. pi. Mariacki 5.:
„.Afryka" — Constantine — Biskra — 

Sahara.

— Jubileuszowa W ystawa W ojciecha 
Kossaka, H otel Europejski, otwarta co, 
dziennie od 9—7 wiecz.

— Opera - -  Teatr Wielki. Dziś 8,go bm. 
fantastyczna opera „Opowieści H offm ana" 
z udziałem naszej sławnej śpiewaczki kolo* 
raturow ej p. Ady San , czołowej śpiewaczki 
p olskiej. W  innych rolach wystąpią: wspa, 
nialy basista Roman W raga, który odtworzy 
4  demoniczne postacie, M aria Sokół w roli 
Kurtyzany G iulietty, Fr. Bedlcw icz w roli 
tytułow ej oraz H alińska, Demetrowicz, HIa, 
dy, Romanowski, Karwicz, Horowitz, Ber, 
ski i inni. Niezwykle efektowna reżyseria A. 
U luchanow a oraz prowadzenie opery przez 
J .  Lehrera, gw arantują wysoki poziom 
przedstawienia. 10,go b. m. „Cyrulik Sew il, 
ski" z A dą Sari, Jerzym  Czaplickimi, Adą 
Lenczewską i Romanem W ragą. Przy pub 
picie świetny kapelmistrz W alerian B ierd ia, 
je w.

Ju tro , w sobotę dnia 9 b. m. o godzinie 
7.30 wieczorem w Teatrze W ielkim  korne, 
dia Yaszary‘ego p. t. „M ałżeństw o".

— Niedzielna popołudniówka w Teatrze 
Wielkim. W  niedzielę, dnia 10 stycznia 
b. r, o godzinie 3.30 po południu po ce, 
nach najniższych, znakomita komedia G . B . 
Shawa p. t. „Pigm alion". W  rolach głów, 
nych wystąpią pp.: Krzywicka, Szrajcrów na, 
Różycka, Tomaszewska, Kipeniówna oraz 
p p .: Kański, Krasnow iccki, M achalski i 
Przystawski. Reżscria J. Strachockiego.

KOMUNIKATY.
— C ykl wykładów o krasomówstwie.

Tow arzystw o Biblioteki Słuchaczów Prawa 
Uniw. Janc Kaz. im. prof. Stanisława 
Starzyńskiego, urządza w sali Collegium Ma 
samum U . J. K. (Kościuszki 9) cykl wykła, 
dów z dziedziny krasomówstwa. Program 
wykładów obejm uje następujące wykłady: 
11 stycznia mec. dr. Jan  Pieracki: O kra, 
somówstwie sądowym, 12 stycznia mgr. W i, 
told N ow osad: Budow a zdań i przygotowa, 
nie mów i przemówień, 13 stycznia: re i. Ja , 
nusz Strachocki: Technologia wymowy, 15 
stycznia: reż. Janusz Strachocki: T ech n o lo , 
gia wypowiedzi, 18 stycznia: reż. Janusz 
Strachocki: Recytacje i sędzia apel. dr. A l, 
fred Laniewski: Zakończenie cyklu w ykła, 
dów.

— Raut T . O . M. Jak  corocznie, tak i 
w roku bieżącym W schodnio ,  małopolskie 
Z jednoczenie T ,w a O chrony D zieci i Mło« 
dzieży T . O . M. urządzają dnia 9  stycznia 
b. r. w salach Kasyna i Koła Lrteracko,A r, 
tystycznego we Lwowie raut pod protekto, 
ratem P. Prezesa Sądu A pelacyjnego i Pre, 
zesa T . O. M . M ariana Zbrow skiego. D o , 
chód z tego rautu przeznaczony jest na 
cela T. O. M. — Początek o godzinie 22, 
strój wizytowy. M oc niespodzianek. Z a, 
proszenia otrzymać można w dniach 7 i 8 
stycznia w godzinach od 19 do 20 _w Ka, 
synie Literacko ,  Artystycznym  (A kadcm i, 
cka 13).

— „W ędrówką po Lwowie”. Audycja dla 
Polaków z zagranicy. W  audycjach dla P o, 
laków z zagranicy mówiło radio słucha, 
uzom o  pięknych miastach polskich, o sto, 
“ cy Polski — W arszawie, o starym K rako, 
wie i o miłym mieście W ilnie. Tym razem 
oprowadzi ich po jeszcze jednym  pięknym 
|"je ĉ' e — Lwowie, które podobnie ja k  K ra,

w posiada wspaniałe pamiątki history, 
czne i dawne tradycje życia naukowego i 
Kulturalnego. W  sobotę 9  bm. o godz. I9,e j 
nadana zostanie dla rodaków z zagranicy 
audycja pt. „Wędrówka po Lwowie" w o , 
pracowaniu M acieja Freudmana i Stanisla, 
wa Rogowskiego, z udziałem Szczepka i 
Tonka.

— Reprezentacyjny wieczór karnawałowy 
Związku Legionistów. W  górnych salonach 
H otelu George a odbędzie się dnia 16- bm.

Z  lwowskiej Rady Adwokackiej.
W  lokalu Rady Adwokackiej we 

Lwowie kom isja naczelnej Rady Adwo j 
kackiej przybyła dziś z W arszaw y w ] 
składzie adw. Jan  Nowodworski (prze, j 
wodniczący), Margolis Aleksander i 
Morawski Jan, wysłuchała w dniu dzi, 
siejszym wyjaśnień i informacyj udzie­
lonych komisji przez miejscowych dele, 
gatów Nacz. Rady Adw. i przez wice, 
dziekana lwowskiej Izby Adwokackiej 
dr. Bubera (w zastępstwie nieobecnego 
dziekana adw. Roga) co do konfliktu, 
jaki na terenie tut. Izby wynikł na tle 
wyborów w r. 1936 do władz samorzą­
du adwokackiego.

W  powstałej na tym tle dyskusji 
w której brali udział zarówno miejsco, 
wi delegaci Rady Naczelnej i członko, 
wie komisji, wypowiedziano pogląd że 
pożądanym będzie, by ze strony korni, 
sji skierowane było do przedstawicieli 
adwokatów Polaków i adwokatów Ży, 
dów wezwanie do podjęcia pertraktacji, 
które by w jak najszybszym terminie 
umożliwiły harmonijną współpracę 
wszystkich członków organów samorzą 
du gospodarczego. Przewodniczący 
komisji adw. Nowodworski po nara, 
dzie z je j członkami oznajmił, że korni, 
sja uważa za celowe uwzględnienie 
wniosku, wobec czego na godz. 19 we, 
zwani zostali do lokalu Rady adwokac­
kiej przedstawiciele obu stron w oso.

bach adw. dr. Czudowskiego, Kalińskie 
go, Pierackiego i Sokołowskiego, oraz 
A xera, Dogilewskiego, Ledera i Ra, 
wicza.

W  imieniu komisji przew. Nowo­
dworski wygłosił do zebranych przemó 
wienie, w którym zaznaczył, że na pod* 
stawie otrzymanych informacyj co do 
źródła i przyczyn wynikłego na terenie 
Izby lwowskiej konfliktu, komisja uwa­
ża, iż konflikt ten powstał poza kwe, 
stią zasadniczą, wskutek pewnych nie, 
porozumień wzgl. niedomówień i że 
zdaniem komisji, możliwym jest by 
przedstawiciele obu stron po wzajem­
nym wyjaśnieniu i usun:ęciu nieporo­
zumień czy niedomówień, zaprojekto, 
wali takie porozumienie, które by zda 
niem :ch umożliwiło należyte funkcjo 
nowanie organów samorządu adwo­
kackiego. Oczywistym jest, że pertrak 
tacje powinny być nawiązane natych, 
miast i zakończone w iak najbliż­
szym czasie. W y nik :  ich przedstawi­
ciele stron powinni za pośrednictwem 
Rady adwokackiej przedstawić Radzie 
naczelnej, która poweźmie ostateczną 
w tej sprawie decyzję.

Odwołując się do dobrej woli i lo­
jalności przedstawicieli stron, prze, 
wodniczący w imieniu komisji życzył 
im pomyślnego wyniku pertraktacji 
dla dobra ogółu adwokatury i jej sa­
morządu. (P A T )

Komunikat Komitetu Pomocy
Zimowej

W arszaw a. 8. 1. (P A T .)  Stołeczny 
k om itet Pom ocy Zim ow ej zwraca się 
do kom itetów  dom owych i do w szy, 
stkich ofiarodaw ców  z prośba o do­
kładne podawanie na odwrotach blan 
kietów  P. K. O. z jakiego tytułu d oko­
nana została wpłata.

Kom itet prowadzi dokładna ewiden 
eję w płat z poszczególnych grup świad 
czeń (n. p. świadczenia lokalow e, od 
w olnych zawodów, z handlu, przemy­

słu, nieruchom ości itp .) i niewłaściwe 
zarachowanie pow oduje niepotrzebnie 
kom plikacje,

W  dalszym ciągu K om itet stołeczlny 
otrzym uje liczne zgłoszenia osób, pra­
gnących zaofiarow ać odzież dla bes« 
robotnych. K om itet prosi o  porożu, 
miewanie się telefoniczne pod nr. 
306-39 lub 306-29, po czym w ysłany 
zostanie sam ochód pod odbiór paczek.

Również w Ameryce panuje
epidemia grypy.

N ow y Jo rk , 8 I. (P A T ). Epidemia 
grypy w Stanach Z jednoczonych staje 
się coraz bardziej groźną.

Z wszystkich w iększych miast nad, 
chodzą w iadom ości o ciągle w zrastają.

cej śm iertelności. W  N ow ym  Jork u  w 
ciągu ostatnich 24 godzin zmarło z po, 
wodu grypy 88 osób. W  ciągu ostatnie 
go tygodnia — 299 osób. W  Chicago 
189 osób.

Nowy etap elektryfikacji Podola.
Elektrownia okręgowa w Janowie, 

przedsiębiorstwo W ydziału  powiatowe­
go w Trem bowli realizuje systematycz, 
nie nakreślony program. W  okresie le« 
tnim i jesiennym  ubiegłego roku ko, 
sztem około 80.000 zł. przeprowadzono 
szereg prac, zm ierzających do rozbudo­
wy elektrowni.

Kosztem około 45.000 złotych zbudo, 
wano 9 km. nowej sieci wysokiego na, 
pięcia na linii Suchostaw—Chorostków 
oraz 7 km. sieci niskiego napięoia 
w mieście Chorostkowie.

Pr^ed kilku dniami nastąpiło otwar, 
cie prądu dla Chorostkow a. W  wieczór 
sylwestrowy Chorostków  został rzęzi, 
ście oświetlony. U roczystość zaopatrzę.

nia tego miasta w prąd odbyła się 
w obecności starosty trembowelskiego 
p. Ludwika Schreibera, burmiistraz dr 
Schreyera i ks. dziekana G orczycy.

Elektrownia janowska posiada obec, 
nie 50 km. sieci wysokiego napięcia 
i 50 km. sieci niskiego napięcia, obsłu­
gując Trem bowlę, Budzanów, osadę 
Janów  — na terenie powiatu trembo, 
welskiego oraz na terenie powiatu ko, 
pyczyńskiego m iasta: Kopyczyńce
i Chorostków.

N a najbliższą przyszłość projektowa, 
na jes t elektryfikacja powiatu czortko- 
wskiego, a przede wszystkim miasta 
C z o r t k o w a .

w sobotę reprezentacyjny wieczór karna, 
wałowy pod protektoratem  p. wojewody 
lwowskiego Beliny,Prażmiowskiego, gen. dy, 
w izji Kazimierza Fabrycego i prezydenta 
miasta dr. Ostrowskiego. Przygrywać bę, 
dzie orkiestra w ojskow a pod batutą por. 
Jurkiew icza. B ufet we własnym zarządzie. 
Ceny wstępu 3 zł., akademickie 1-50. Stró' 
wieozorowy i wizytowy. Całkow ity dochód 
z imprezy przeznaczony jest na cele niesie* 
nia pomocy wdowom i sierotom po pole, 
głych i zmarłych legionistach oraz na rzecz 
M iejskiego komitetu pomocy bezrobotnym. 
Początek o godz. 21.30.

KRONIKA MIEJSKA.
Kradzież jabłek. O negdaj handlarze ja , 

b łtk  Pełeński i KaLimon donieśli policji, że 
z piwnicy ich na ulicy Orm iańskiej 23 wy, 
próżni! im ktoś kilkanaście skrzyń jabłek 
wartości około 2000 zł. Dochodzenia w yka, 
zały, że kradzieży tej dopuścił się dozorca 
domu Jan  Cybulalk w towarzystwie swego 
kolegi Tycholisa. O baj korzystając z nie,

obecności handlarzy wypróżniali skrzynie 
i sprzedawali jabłka handlarzom owoców 
W  dniu wczorajszym obu amatorów cio 
dzych jabłek aresztowano.

Atak szału. W czoraj popołudniu w real, 
ności przy ul. Żółkiew skiej 130 dostał ataku 
szału nerwowego Abraham  W eissman, k tó , 
rego Pogotowie ratunkowe odwiozło do 
aresztów miejskich.

Czyje rzeczy? W  czasie rewizji u pasera 
znaleziono większą ilość bielizny damskiej 
męskiej i pościelowej oraz ubranie męskie 
czarne w prążki z firmą „C. W . Budeus 
Dortmund*1. Rzeczy te pochodzą praw da, 
podobnie z kradzieży i można je oglądać 
w III. komisariacie PP.

Kolędnicy złodziejami. IV. kom isariat 
PP. aresztował W ładysława Marcinowa i 
Fug. Kozaka, którzy w wigilię ruskich świąt 
Bożego Narodzenia w czasie kolędowania 
skradli dwa króliki i kurę na szkodę Fran : 
ciszka M ańkow skiego na K olonii Krzyw, 
czyckiej.

Recital poetycki „Rybaftów".
W czoraj, w czwartek, w sali Kasyna i 

Koła A rt.,L it. odbył się W ieczór Poezja u, 
rządzony staraniem grupy poetyckiej „R y , 
bałtów 11. W ygłoszono wiersze Beaty O ber, 
tyńskiej, Aleksandra Baum gardtena, M acie, 
ja  Freudmana, Stanisława Rogowskiego, 
W ładysław a Turzańskiego i Mirosława Ź u , 
ławskiego.

Trudno jest pisać recenzję z wierszy wy, 
głaszanych na wieczorach poetyckich. O d , 
biorca tych wierszy jest tylko słuchaczem, 
jego wrażenia i wzruszenia zależą ściśle od 
um iejętności recytatorskich wygłaszającego 
wiersze. Od poziomu recytacji zależy po, 
ziom wygłaszanego wiersza. N ajlepszy 
wiersz w ustach złego recytatora wychodzi 
blado, traci swe wartości poetyckie.

T o  też omawiając recital poetycki spra, 
wozdawca nie wiele może powiedzieć o 
wartości estetycznej każdego z w ygloszo, 
nych utworów — swoje oceny musi raczej 
odnieść do ich wartości fonicznych. C h y, 
ba — że wiersz jest zdecydowanie zły, n ie, 
dobry, chropow aty; lub też, gdy z nurtu 
stów kształt i smak poezji, samej poezji, 
narzuca się słuchaczom w sposób nieod, 
party. Na wczorajszym wieczorze takim 
zdecydowanie złym wierszem był utwór 
Turzańskiego z cyklu „Noce hajdam a, 
ckie“(? ) ,  zdecydowanie dobrym — n>e b io , 
rąc pod uwagę maestrii recytatorki — „Lipa” 
Beaty O bertyńskiej.

Zasłużone, rzęsiste brawa dostali: E lżbie, 
ta Dziewońska (właśnie za „Lipę") i K ra, 
snowiecki, recytator o dużej, nie banalnej 
kulturze słowa. Spokojnie, bez niepotrze, 
bncg.o aktorstwa recytował Lech M adaliń, 
ski.

Publiczności mało. K.

K O N TRO LA  T Ó RG G W  I S K L łFD W  
Z A R T Y K U ŁA M I P IER W SZ E) f*0» 

TR Z ER Y
W ydział przemysłowy Zarządu miasta 

przeprowadził w dniu 7 b. m. przy współ, 
udziale organów policji państwowej kon, 
trolę placów targowych oraz sklepów ze 
sprzedażą artykułów pierwszej potrzeby. — 
Stwierdzono, żc na ogól sprzedawcy sto, 
sują się do obow iązujących przepisów o u, 
jawnianiu cen przedmiotów powszedniego 
użytku. W  kilku tylko wypadkach zakw e, 
stionowano pieczywo, nie odpowiadające 
przepisom sanitarnym. Zarrad miejski przy, 
pominą ponownie obowiązek przestrzegania 
przepisów o ujawnianiu cen artykułów przez 
kupców i przemysłowców, a to pod zagro, 
żeniem zastosowania rygorów ustawowych.

Zwraca się przy tym uwagę kupującym, 
by we własnym interesie, w wypadku żą, 
dania lub pobierania cen wyższych od u , 
stalonych w odnośnych taryfach, donosili 
o tym bezzwłocznie starostwu grodzkiemu, 
komisariatom policyjnym , miejskim urzędom 
dzielnicowym, względnie wydziałowi prze, 
myślowemu zarządu miejskiego (ulica A ka, 
demicka 1. 9).

A K T U A L N E  PR Z Y PO M N IEN IE.
M iejski Obyw. Komitet Pom. Zimowej ro , 

zcslal w ciągu miesiąca grudnia 1936 do o, 
bywateli miasta Lwowa przeszło 60 tysięcy 
wezwań płatniczych do uiszczenia daniny 
na rzecz Pomocy Zimowej bezrobotnym , ty , 
tulem podatku od lokali, od świadectw prze 
myślowych, od obrotu za rok 1935, od d o , 
chodu wolnych zawodów i właścicieli re, 
alności za rok 1935.

Przypominamy wszystkim, którzy wezwą, 
nia te otrzym ali, by zechcieli wpłacić da, 
ninę w całości, lub też przypadającą ratę za 
styczeń w M. K. K. O. przy ulicy W ałow ej 
9 albo też w je j filiach przy ulicy G ródec, 
kiej 60 i Żółkiew skiej 77, na konto Komitetu 
nr. 1200 . — Pracodawcy zechcą potrącić 
swym pracownikom podatek ten od ich po, 
borów wdlug wymiaru i wpłacić pobrane 
pieniądze do M. K K. O. Od punktualnych 
świadczeń, które są obowiązkiem wszystkich 
obywateli mających środki do ży6ia, zależy 
zapewnienie bezrobotnym  przeżycia w na j, 
skrom niejszych przynajm niej warunkach 
ciężkiego okresu braku pracy.

P. W O J. ST A N ISŁA W O W SK I G EN . P A . 
SŁA W SK I Z Ż Y C Z E N IA M I D L A  B IS K U , 

P A W  RU SK ICH .

P. w oj. stan. gen. Pasławski złożył wczoraj 
życzenia z powodu świąt Bożego N arodzę, 
nia według obrządku grecko ,  katolickiego 
J. E. ks. biskupowi dr. Chomyszynowi i J. 
E. ks. biskupowi dr. Latyszewskiemu.

P R Z E JE C H A N IE  K O B IE T Y  P R Z E Z  
P O C IĄ G .

Tarnopol. (P A T .)  N a oddtnku Sa- 
pieżanka—Sok al w pobliżu przysiółka 
Zbrow ice pow. kam ionecki o  od p o­
ciąg osobow y nr. 2413 zdążający w 
kierunku Sokala dostała sńę kobieta 
neźnanego nazwska, kltórei identycz­
ności dotąd nie stwierdzono. D ocho­
dzenia w  toku.

Z A  P O T A JE M N Y  U B Ó T  B Y D Ł A .

O lkusz. 8. 1. (P A T .)  Starostw o olku 
skie u karało  za potajem ny ubój bydła 
rzeźników  olkuskich: Moszika Slom ni 
ckiego na 100 zł. grzywny z zamianą 
na 2 tygodnie aresztu oraa Icka G lueck 
steina na 2 tygodnie aresztu bezwzględ
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Dać bezrobotnym pomoc 
w zimie, a na wiosnę robotę.

N  aj większą wartością organizowa­
n e j pom ocy zim ow ej dla bezrobot* 
nych by łoby  stworzenie now ych war­
sztatów  pracy. Zadaw nioną bowiem 
tragedią naszych czasów jest braikl tere 
nów  pracy. '.Przed laty  propagow ano 
potrzebę pracy, zachęcano do n ie j, 
Dudowano na je j postulacie m ierniki 
wartość ; dziś ham uje się dopływ  móz 
g ó w  rąk  roboczych, bo nie ma ich 
gdzie zastosować, mimo, iż niezaspo­
k o jo n e  potrzeby ludzkie w zrastają w 
miarę potęgującej się cyw ilizacji te* 
chnicznej.

Ołhrzym ie rzesze ludzi których 
barki zazwyczaj uginały się w  najcięż­
szym trudzie dla naszego dobrooytu  i 
w ygody, odw ołują się dziś do naszego 
względem nich obowiązku. C i ludzie, 
dzięki którym  w wielu w ypadkach 
m ogliśm y żyć, sami dziś sta ją  przed 
groźbą utraty życia. N ie mogą zdobyć 
najnędzniejszych środków , dla naj* 
nędzniejszej egzystencji. M usim y im 
pomóc, a lt jeżeli mamy to 'konkretnie 
Tobić, to róbm y to w ten sposób, żeby 
mogli nie ty lko  przetrwać srogą zimę, 
ale i srogi okres nędzy, bezrobocie, 
chorobę epoki, która dla tych ludzi 
nie kończy się z końcem  zimy, ale 
często trwa cały  lo k . G dy się już zmo­
bilizow ało m iłosierdzie społeczne, nie 
daleko przecie do sprow okow ania po­
czucia obow iązku społecznego.

C hodzi o stworzenie za jednym  za­
machem podw ójnej rzeczy: aby zebra­
ne grosze i m iliony nie by ły  jałmużną 
lecz zarobkiem , ponieważ ludzie, któ* 
rym powinniśm y pomóc, nie tylko 
głodni są strawy, ale i pracy; a na­
stępnie, — aby kapitały, które będą 
włożone w  tak potrzebne krajow i in ­
westycje, spełniły swą ro lę  społeczną. 
Być może, że myśl (nie now a), którą 
wyłuszczam, przychodzi nie w porę. 
Że nie czas mówrić o trwalszej i dłuż* 
sz ,e j r.uracji, gdy krew  płynie z rany 
i trzeba ją  niezwłocznie tamować, 
urzeba jednak bod aj częściowo zwią­
zać oba zagadnienia: przyjść z doraź* 
na Pom ocą Zim ow ą bezrobotnym , a 
na w iosnę dostarczyć itn robotę.

L eo n  Pom irow ski.

N A U C Z Y C IE L K I P O L S K IE  Z E  
S T A N Ó W  Z JE D . W E  L W O W IE .

O negdaj przybyła do Lwowa wy< 
cieczka 22 sióstr zakonnych nauczycie, 
lek polskiej szkoły parafialnej w Sta. 
nach Z jednoczonych. Baw ia one w 
Folsce na kursie kultury polskiej, zor. 
ganizowanym  przez Św iatow y Z w ią. 
zeik Pólaklów z zagranicy. W ycieczka 
zwiedziła zabytki historyczne miasta, 
Panoram ę Racław icką, Cm entarz O . 
bronców  Lwowa i t. d. K ierow niczką 
w ycieczki z ramienia Światowego Zw. 
Polaków  Zagranicą była p. Stefania 
M oszczeńska. W  dniu dzisiejszym  mi. 
łe rodaczki zza Oceanu opuściły 
Lwów, udając się w  K arpaty  wscho* 
dnie. Zorganizowaniem  pobytu w y. 
oieczki we Lwowie zajm ow ał się refe­
rent turystyczny Zarządu M iejskiego 
kpi. Todt.

Dwu nowych chrześniaków
Pana Prezydenta.

D ubno, 8 I. (P A T ). K ancelaria cy. 
wilna Pana Prezydenta R. p . zawiado. 
miła starostę paw iatow ego w D ubnic, 
że Pan Prezydent R. P. zgodził się zo. 
stać ojcem  chrzestnym 7.go syna osa.

dnika w ojskow ego z Pańskiej D oliny  
— Jan a W itkow skiego i 7-go i ósmego 
syna kolonisty  niem ieckiego w H rad . 
kach — G ustaw a K napa

Oskarżony o zamordowanie
powstańca wielkopolskiego.

Bydgoszcz, 8 I. (P A T .) , do Sądu 
okręgow ego w Bydgoszczy wpłynęła 
skarga cyw ilna pozostająca w związku 
z zabiciem w dniu 2 lutego 1919 r. po. 
wstańca ś. p. Jak ó b a  O le jn ika, którego 
zw łoki wczoraj zostały uroczyście prze 
w iezione na cmentarz powstańców w 
Inowrocławiu.

Ja k  stwierdzono, O le jn ika zastrzelił 
żołnierz C renzschutzu H erm an Krahn,

obecnie obyw atel polski, zam ieszkały 
w Poznaniu. Ponieważ K rahn w  chw ili 
zabójstw a pełnił czynną służbę w o jsk o  
wą w armii niem ieckiej, nie może być 
ścigany pizez prokuratora. Skargę cy* 
w ilną przeciwko Krahnow i w niósł o j. 

; ciec zabitego O lejn ika, o odszkodow a. 
: nie za zdjęcie ze zwłok zabitego ubra* 

nia i zwrot 200 mik. gotów ką, które 
Krahn miał zabrać O lejnikow i.

15-ty rok ery faszystowskiej.
ro“, dnia 9 m aja — w pierwszą roczni, 
cę proklam ow ania imperium w ielka re­
wia w ojskow a w Rzym ie z udziałem 
w ojsk tubylczych z L ib ii i A fry k i 
w schodniej, dnia 23 września — otw ar. 
cie wystawy 2000.1ecia cesarza A ugu. 
sta i wznowienie stałej wystaw y rew o. 
lu cji faszystow skiej.

Rzym . 8. 1. (P A T .)  Ag. Stefani do­
n osi: N a ro k  15-ty ery faszystow sk;ej 
(od  28. 10 1936 do 28. 10. 1937) zapo­
w iedziano urzędowo następujące uro­
czystości: W  pierwszych dniach m ar­
ca orwardie szosy wzdłuż wybrzeży Li­
bii i Tunisu do Egiptu, dnia 2 l kwiet* 

j nia — dziesięciolecie „C arta di Lavo.

Nowy minister rumuński.
Bukareszt. 8. 1. (P A T .)  N ow cm ia- 

now any m inister lotnictw a i m arynar­
ki inż. Irinescu kierow ał już departa­
mentem lotnictw a w obecnym  rządzie 
jako. podseklretarz stanu od czasu za­
łożenia podsekretairiatu lotnictw a.
O becnie jes t on dyrektorem  zakładów  
przem ysłowych w Rosdtza i otiziymał

urlop z tego stanow iska ńa czas pi a* 
stowania teki ministra. M in. Irim escu 
cieszy się dużą sympatią i zaufaniem  
czynników  decydujących w Rum unii 
i uchodzi za specjalistę w  tych sp ia . 
wach, ja k o  b. marynarz w  stopniu 
kom andora 3 zaw odow y lutnik.

Po zamordowaniu belgijskiego
charge tTaNaires.

Bruksela, 8 I. (P A T ). N a p osieJze . 
niu kom isji spraw zagranicznych sena. 
tu min. Spaak złożył oświadczenie o 
okolicznościach tragicznego zgonu 
charge d‘affaires belgijskiego w M a. 
drycie hr. Bechgrave, rząd belgijski 
zw rócił się do rządu republikańskiego 
H iszpanii z notą, w  której żąda prze. 
proszenia, odszkodow ania dla rodziny 
w surmie miliona fr., wydania ciała za.

Wiosna w  Estonii.
T allin , 8 I. (P A T ). W  Estonii panuje liście. N a wyspie W ilsand y zakw itły 

niemal w iosenna pogoda, temperatura kwiaty, 
dochodzi do 12 st. Krze,wy mają nowe 1 ---------

Ś L U B  K S IĘ Ż N IC Z K I j t f L I A N Y .

H aga. 8. 1. (P A T .)  W śró d  huku 
dział, bicia dzwonów i nieopisanego 
entuzjazimu m ilionowego niem al tłumu 
odbył się dziś w Hadze slab  następ* 
czyui tronu H olandii tksiężnilczki Ju . 
liany N iederlandów  z księciem B ern ­
hardem  Lippe-Błesterfeld.

A M N E S T IA  Z  O K A Z T I Ś L U B U  
H O L E N D E R S K IE J N A S T Ę P C Z Y N I 

T R O N U .

H aga. 8. 1. (P A T ) Z  okazji ślubu ks. 
Ju liany  udzielona została amnestia dla 
przestępców w Indiach holenderskich 
oraz dla ^buntowanej załogi Wrążowni 
ka „Sewen Provincen“.

bitego am basadora i oddania honorów  1 
w ojskow ych. W edług raipc rtu amba* 
sady hr. Berchgrave został pochow any 
,w odległości 17 krn. od M adrytu w 
dole wraz z 21 innym i. C iało zabitego 
było  do połow y rozebrane. W  czaszce 
tkw iły  2 kale, sam ochód hr. Berchgra* 
ve znaleziono nienaruszony w rękach 
żołnierzy. Ekshum acji ciała dotych.

I czas nie dokonano.

IN S T R U K C JA  W  S P R A W IE  N A D« 
Z O R U  N A D  C E N A M I.

N akładem  „G azety A dm inistracji i 
P olic ji Państw ow ej11 ogłoszona zosta. 
ła ostatnio druk’fm  broszurka p. t. 
„ Instrukcja w sprawie nadzoru nad 
cenam i11. Broszurka ta zawiera pełny 
tekst okólnika M inistra Spraw W e ­
wnętrznych N r. 89 z 5 grudnia 1936, 
k tóry  kom p ilu je w szystkie dotychcza 
sowe przepisy, dotyczące adm inistra­
cyjnego regulow ania cen. Broszurka 
ta o 24 stronach druku, jest do n aby ­
cia w Izbie Przem ysłow o-H andlow ej 
we Lwowie, ul. A kadem icka 17 (.pokój 
nr. 36) w cenie gr. 25 za 1 egzemplarz.

N O W O R O C Z N E  N A JB IE D N IE J­
S Z Y M  D Z IE C IO M .

S try j. (P A T .)  Staram em  kom itetu 
pań, w  szeregu gm in pow iatu stryj* 
skiego obdarzono około  200 dzieci. 
Każde dzieddo otrzym ało paczkę ży* 
wnościow ą wagi około 5 i  pół kg. 
Dany te w yw ołały u obdarzonych dzie 
ci i ich rodziców zrozum iałą radość i 
uczucie wdzięczności.

C H O R O B Y  Z A K A Ź N E  W  S T A N I­
S Ł A W O W IE .

W  giudniu 1936 r. zgłoszono i 
stw ierdzono przez lekarzy m iejskich 
następujące choroby zakazne na tere­
nie m. Stanisław ow a: 13 w ypadków
płonicy, 15 w ypadków  błonicy, 1 du- 
ru brzusznego, 1 odry. 1 róży  i 11 
w ypadków  gruźlicy. Stw ierdzono na­
silenie zachorowań na błonicę, a to  
wyłącznic wśród dzieci w  wieku od 2 
do 13 lat. Przebieg zachorowań na bło 
nicę 1 płonicę łagodny, bez powikłań 
i bez w ypadków  śmierci. Rozpozna* 
nie duru brzusznego zostało serologi­
cznie pnrw erdzone, jed nak  źródła za­
każenia nie zdołano wykazać.

B U D O W A  S P IC H R Z Ó W .

Buczacz. (P A T .) Silskyi H ospodar 
przystępuje do zakładania na terenie 
pow iatu buczackiego spichlerzv gmiu- 
nych, których celem jes t pom oc dla 
podupadłych chw ilow o rolników , 
szczególnie pomoc siewna. Członiko* 
wie kom itetu danego spichlerza skła­
dają jednorazow o na irzecz te j akcji 
25 kg. żyta. O statnio zorganizowano 
taki spichlerz w dużej wsi Trybuchow  
cach.

Polow anie na wodach
hiszpańskich.

„Sytuacja na wodach hiszpańskich 
przyjm uje oomaz groźniejsze rozmia­
ry O to w ariant, k tóry  od paru dni 
obiega prasę całego śiwiata. bez wzglę­
du na odcień czy przynależność dane­
go dziennilda. Jeśli pow yższy w ariant 
uzupełnimy tak  alarm ującym i tytu ła­
mi, ja k  n .p . „Eden przerwał u rlop ", 
„'\aimaty „K onigsbergu" rzu cają cień 
na p o k ó j Europy11 itd . itd. jasnym  się 
stanie, że sytuacja na odcinku hiszpań 
skiej w ojny domowej uległa w ostat* 
nich dniach zasadniczym zmianom i 
k to  wie ja k ie  zrodzi kom plikacje.

C zytelnik  polski nie bez zdum ienia 
czfyta klomuniikaty prasv codziennej, 
donoszące o w ytw orzeniu na wodach 
hiszpańskich zgoła niezw ykłej sytua­
cji. O to bow iem  z jednei strony  flota 
pow stańcza bom barduje rzekom o po­
marańczami wyładowane okręty  an* 
Sielskie, z drugiej znów strony okręty  
Tztjdowe w vłapują statki niem ieckie, 

z kolęd pociąga za soba ostrą inter* 
v ,tftc ię flo ty  w ojennej Rzeszv. prze­

byw ającej na wodach hiszpańskich. 
Rezultat — robi się coraz goręcej, co­
raz bardziej w ojna dom owa w H iszpa­
nii, przjestaje być... hiszpańska, prze­
kształcając się z godziny na godzinę "W 
rozgryw kę m iędzynarodow ych intere­
sów.

K iedy słowa te piszemy, upływa 
termin ultimatum, jak ie  w ystosow ał 
do rządu w W alen cji dowódca arma­
dy niem ieckiej, przebyw ającej na h i­
szpańskich wodach, admirał von 
Beihn. U ltim atum  domaga sie wydania 
zatrzymanego statku niem ieckiego „Pa 
los11, wraz z całym  ładunkiem , Jaki 
na statku tym znajdow ał się. W  prze­
ciwnym razie, rząd niem iecki rezerwu* 
je sobie praw o najostrzejszych repre* 
svj...

Jakże bardzo konw encjonalne są 
słow a tego ultimatum, a jednocześnie 
jak  bardzo przypom inają one groźne 
preludium w ojny. B o ć przecież n a j­
mniej zorientow any w misterium p oli­
tycznych rozgrvw ek, szary zjadacz

chleba powszedniego, widzi jasno, że 
ultimatum niem ieckie to  idealna furt­
ka prowadząca Rzeszę do oficjalnego 
spółudziału z kolum nam i gen. Franco, 
ale między tem co „kom binuje11 sobie 
szary człow iek, a rozgryw kam i dyplo­
m atów jest w ielka przestrzeń i  dzisiaj, 
chociaż od zasadniczych decyzyj dzie­
lą nas może naw et już nie dnie, a go* 
dżiny, dzisiaj, mimo to by łoby  przed­
wcześnie przepowiadać, że N iem cy 
zdecydują się na otwartą akcję, k tórej 
korzyści, w najlepszym  w ypadku by­
ły by  więcej niż problem atyczne, jeśli 
się weźmie pod uwagę, natychmiasto* 
wą, jaw ną interw encję innych mo* 
carstw, rów nież zainteresowanych w 
rozgryw kach na półw yspie Ib ery j­
skim.

Faktem  jest, że ostatnie wydarzenia 
przekreślają nieomal bez reszty całą 
działalność londyńskiego komitetu nie­
interwencji, wskazując na niezwykle 
gwałtowny pęd bu... zbrojeniom  i woj; 
nie. O statnie depesze prasy codziennej 
są pełne jak  najczarniejszych horosko* 
pów, których nie może rozproszyć na. 
wet energiczna akcja interwencyjna 
mm. Edena, za wszelką cenę dążącego 
do utrzymania pokoju.

Prasa francuska, która siłą rzeczy

bierze jaknajaktyw niejszy udział w wy* 
padkach, rozgrywających się na terenie 
H iszpanii nie bez słuszności podkreśla, 
że działalność w ojennej floty niemiec* 
kiej po wodach hiszpańskich, żywe za* 
interesowanie rządu Rzeszy rozwojem 
wypadków na półwyspie Pirenejskim , 
wreszde ostatnie wystąpienie Niem iec, 
grożące ostrymi represjami, wszystko 
to jes t więcej niż podejrzane.

A le  trzeba pamiętać, że strona prze* 
ciwna również nie jest pozbawiona tro* 
skliwych opiekunów, którzy wedle krą­
żących pogłosek m e dopuścili do ja* 
kichkolwiek pertraktacyj międzv rzą* 
dem W a le n c ji, a rządem Rzeszy 
w sprawie zwrotu okrętu „Palos“.

Słowem — przed oczyma naszymi to* 
czy się z niezwykłą, denerwującą szyb* 
kością film, któremu narazie dano ty* 
tu l: „Polowanie na hiszpańskich wo*

, dach", czy tytułu tego już jutro lub po- 
j ju trze nie trzeba będzie zamienić in* 

nym, bardziej groźnym i bardziej tragi* 
cznvm w swej wym owę, nie chcieliby* 
śmy przepowiadać, tym bardz ej, że 
nikt chyba nie pragnie, aby Europę 
znów ogarnął płomień bratobójczej 
walki.



„G A Z Ł Ł a  L W O W SK A - N r 5 z dnia 9 sty cz n i 1957 r.

G i e i d «  z dnia 8  stycznia.
W A R S Z A W A  -  G IE Ł D A  P IE N IĘ Ż N A .

D ew izy: Belgia 89.15, Berlin 212.36, A m , 
sterdam 289.7'5, Kopenhaga 116, Londyn 
25.97, Nowy Jo rk  czeki 5.28 i pól, kabel 
5.28 i trzy czwarte, O slo 130.45, Paryż 24.71 
Praga 18.50, Sztokholm 133.85, Zurych 
121.60, M ediolan 27.88. Papiery procentowe: 
3 prc. inwest 65.10, 5 prc. kom wersyjna
51.75, 6 prc. dolarowa 64, 4  prc. dolarowa 
64, 4 prc. dolarowa 46.25, 7 prc. stabilizac. 
450, 4 prc. konsolidacyjna 49.50. A kcje: 
B a n k  Polski 109, Cukier 29, W ęgiel 16.50, 
Starachow ice 32.

LW Ó W  -  G IEŁD A  P IE N IĘ Ż N A . 
Kuch słaby. O broty w 4 prc. Pożyczce 

Konsolidacyjnej po kursie 50 zł.

LW Ó W  -  G IEŁD A  Z B O Ż O W A .
N a Giełdzie obroty w mace i otrębach. 

Pszenica, żyto, owies, jęczm ień, otręby, ma, 
Id razowe podrożały. Tendencja zwyżkowa, 
usposobienie spokojne. Loco wagon Lwów: 
pszenica jedmol czerw. 25—25.25, zbiorowa 
czerw. 24-50— 24.75, jednol. biała 24.75—25, 
zbiór, biała 24.25— 24.50, żyto standart !. 
20.50—20.75, II. 20.25— 20.50, jęczm ień jedn. 
22.25—22.50, przemiał. 21.50—21.75, pasta, 
wny 20.50— 20.75, owies stand. I. niezad.
16.75— 17, I. A  lekko zad. 1 6 .2 5 -1 6 .5 0 , II. 
niezad. 1 6 .2 5 -1 6 5 0 , II. A  lekko zad. 15 50 
— 15 75; mąka pszenna razowa do 0 —95 prc.
27.75— 28.25, żytnia razowa 0 —95 prc. 23— 
23 50. otręby żytnie 12.75— 13.25, pszenne 
grube przem. 12.75— 13, średnie 12— 12.50, 
miałkie 14.50— 18.50. Inne kursy niezmie, 
nione.

S IL N A  A R M IA  T O  G W A R A N C JA  
P O K O JU  -  S P E Ł N IJ O B O W IĄ Z E K  

Z A S IL  F . O . N ,

Program radiowy.
Sobota, 9 stycznia.

Lwów. Godz. 6 3 0 ;  A udycja poranna. 
1 1 5 7 :  Sygnał czasu. 1 2 .0 3 ; Koncert. 1 2 4 0 :  
D ziennik południowy. 1 2 .5 0 : Skrzynka io L  
nicza 1 4 .3 0 : W esoła audycja dla dzieci.
1 5 : W iad. gosp. 1 5 .1 5 ; Koncert reklamowy. 
1 5 .3 5 : Płyty 1 5 .5 0 : „M ody". 1 6 : Płyty. 16 15 
Koncert- 17 Koncert solistów. 1 7 .5 0 : P t z c ,  
gląd wydawnictw. 1 8 : Pogadanka. 1 8 .1 0 : 
w iad. sport. 1 8 .2 0 ; Płyty. 1 8 .3 5 ; Felieton. 
1 8 .5 0 : Pogadanka. 1 9 : A udycja dla Polaków 
zagranicą. 1 9 .3 0 : M uzyka taneczna. 2 0 .3 0 :  
N ow ości literackie. 2 0 -4 5 : Dziennik wie,
czorny. 21 • Koncert. 22: W esoła audycja. 
22.30: M uzyka taneczna.

Ogłoszenia urzędowe.
L IC Y T A C JE .

Km. II. 2795/34. Strona zobow iązana: 
W o lf Engelstein, Nusyn G eischon Tenzer. 
M ojżesz Tenzer, M endel Tenzer do rąk ku, 
ratora ad actum Dawida Engelsteina. E iy k t  
licytacyjny oraz wezwanie do zgłoszenia 
w ierzytelności. N a wniosek Skarbu Państwa 
przez Prokuratorię Generalną Rzip. P. Od, 
dział we Lwowie strony egzekw ującej od, 
będzie się dnia 22 lutego 1937 o godz. 10»ej 
prze<Jpoł. w Sądzie grodzkim w Delatynie 
sala N r. 8 na zasadzie zatwierdzonych wa, 
ranków  licytacja następujących realności: 
Księgi gruntowe w czasie w ojny zaginęły i 
dotąd odnowione nie zostały. Oznaczenie 
realności: Pgr. 334/3 gm. kat. M ikuliczyn o 
powierzchni 428 metrów kwadrat., pgr. 335 
gm. kat. M ikuliczyn o powierzchni 442 me, 
trów kwadrat, i połowa pbud. 42 gm. kat. 
M ikuliczyn o łącznej powierzchni 799 me. 
trów kwadrat., na których znajduje się dom 
murowany jednopiętrow y, budynek gospo, 
dar czy murowany, budynek drewniany, 
kiosk fotograficzny, budynek gospodarczy 
drewniany i jeden ustęp, bliżej opisane 
protokołem  zastawniczego opisania i ę>sza” 
cowania, a znajdujące się w posiadaniu 
dłużników  Stanisława Selesa i Samuela fcn, 
g jlste ina . Powyższa nieruchom ość wraz z 
przynależnościami oszacowana została na 
kwotę 19.888 zł. 80 gr. Poniżej najniższej 
o ferty, która wynosi kwotę 9.994 złotych 
40 groszy sprzedaż nie nastąpi. — 
D o  wiadomości. W arunki licytacyjne i od­
noszące się do tych realności' dokumenty 
wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, pro. 
tokoły  ocenienia itd.) może każdy, mający 
chęć kupienia, przejrzeć w godzinach urzę. 
dowych w biurze podpisanego kom or. 
nika. — Takie prawa, w obec któe 
rych niniejsza licytacja byłaby niedopusz. 
czalną, należy zgłosić w sądzie najpóźniej 
na wyznaczonym terminie licytacyjnym  
przed rozpoczęciem licytacji, inaczej pre. 
tensja tego rodzaju co do samej nierucho, 
mości nie miałaby już znaczenia na szkodę 
mości nie miałaby już znaczenia. O soby, dla 
których jakie prawa lub ciężary na powyż. 
szych nieruchomościach b ą d i obecnie są 
już wp-sane, bądź w toku postępowania li» 
cytacyjnego powstały, zawiadomi się o dal, 
szych wydarzeniach tego postępowania tył- 
K? pr2ez °sł°sz-cnie na tablicy sądow ej, je* 
śli nie mieszkają w okręgu tego sądu i nie 
wskażą mu pełnomocnika do doręczeń w 
siedzibie sądu zamieszkałego. Ogólne we, 
zwanie wierzycieli hipotecznych. Z  w yjął* 
kiem wierzycieli, którym służy łączne pra 
wo zastawu, lub których wierzytelności są 
w arunkowe, wzywa się wszystkich mnvch 
wierzycieli, mających pretensje hipotecznie 
ubezpieczone na tych realnościach, aby naj. 
później na dni 8 przed terminem licytacyi* 
nym  ośw iadczyli, czy żądają zaspokojenia

swych w ierzytelności przez zapłatę w go, 
tów ce, lub też zgadzają się na przejęcie 
długu przez nabywcę, a uwolnienie dotych, 
czasowego dłużnika. K to najpóźniej na dni 
8 przed terminem licytacyjnym  nie zaiyda 
zaspokojenia swej w ierzytelności przez za. 
płatę w gotówce, tego będzie się uważać za 
zgadzającego się na przejęcie długu przez 
nabyw cę, jako też na uw olnienie dotychcza. 
sowego dłużnika, późniejsze żądanie zapła, 
ty w gotówce, m ogłoby być uwzględnione 
tylko za zgodą nabywcy. O sobne wezwanie 
wierzycieli, których pretensje powstały z 
tytułu udzielenia kredytu lub oparte są na 
zapisie kaucyjnym. W  szczególności wzywa 
się w ierzycieli, na których rzecz wpisane 
jest prawo zastawu dla w ierzytelności po, 
wstałych z tyrułu bądź udzielonego kredytu, 
bądź prowadzenia interesów, albo ewikcji, 
albo też odszkodowania, aby najpóźniej na 
terminie licytacyjnym  przed rozpoczęciem 
licytacji oznajm ili, ile wynoszą już ich pre. 
tensje do strony zobow iązanej z tych sto. 
sunków prawnych w ynikające. Powyższe o , 
świadczenie i oznajm ienie należy wnieść do 
Sądu powyżej oznaczonego, pisemnie lub 
ustnie do protokołu. W ezwanie organów 
publicznych w sprawie podatków i innych 
danin publicznych. W  myśl par. 172 ust. 
ostat. ord. egz. wzywa się organa publiczne 
powołane do wymierzania i śoiągania po, 
datków, dodatków, należytości i innych da. 
nin publicznych z realności, aby oświad. 
czyli najpóźniej do dni 8 przed terminem 
licytacyjnym , czy zaspokojenia ich należy, 
tości, o  ile one są hipotecznie zabezpieczo. 
ne na wyżej wymienionych realnościach, 
żądać będą przez zapłatę w gotówce lub 
zgodzą się na przejęcie długu przez nabyw . 
cę, z równoczesnem uwolnieniem dotych, 
czasowego dłużnika. G dyby najpóźniej na 
dni 8 przed terminem licytacyjnym  nie za, 
żądano w sądzie zapłaty w gotówce, b yło , 
by to uważane za zgodzenie się na przeję, 
cie długu przez nabyw cę; późniejsze żąda, 
nie zapłaty w gotówce, m ogłoby być u, 
względnione tylko za zgodą nabywcy. Z a. 
legające aż do terminu licytacyjnego poda, 
tki, dodatki, należytości i inne daniny pu, 
bliczne, które od tej nieruchom ości mają 
być opłacane wraz z procentami i innymi 
należytościami ubocznemi, o ile nie są hi, 
potccznie zabezpieczone, należy zgłosić 
najpóźniej na terminie licytacyjnym  przed 
rozpoczęciem licytacji, inaczej bowiem pre. 
tensje te bez względu na pierwszeństwo, ja . 
kie im zresztą przysługuje, by łyby zaspo, 
kojicme z masy podziałowej dopiero po zu, 
pełnem zaspokojeniu wierzyciela egzekwu. 
jąccgo.

Kom ornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
D elatyn, 28 grudnia 1936. 58K

V IL  Km. 2765/34. Obwieszczenie o iicyta, 
c ji nieruchom ości. Kom ornik Sądu gr idz, 
kiego miejskiego we Lwowie rewiru V II. 
D ohnal W ładysław , m ający kancelarię we 
Lwowie, ul. Batorego N r. 34 na podstawie 
art. 676 i 679 kpc. podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 2 marca 1937 o godz. 
12riej we Lwowie w budynku Sądu grodz, 
kiego m iejskiego, ul. Sądowa 7 oddz. III. 
drzwi N r. 7 odbędzie się sprzedaż w dro. 
dze publicznego przetargu należącej do 
dłużnicziki Gertrudy z Ertlów  W eydc nie, 
ruchomości o b j. whl. 392/1. ks. gr. gm. m. 
Lwowa, prowadzonej przy Sądzie okręgo, 
wym we Lwowie, położonej przy ul. R afo , 
rego 4  i ul. Krzywej 9, 1. kons. 442/4, na 
której stoi 4»piętrowy budynek z mansar. 
Je m  ja k o  5,tym  piętrem w ybudow any w 
1913— 1914 r. zjm. N ieruchom ość oszaco, 
wana została na sumę zł. 173.731, cena zaś 
wywołania wynosi zł. 115.820 czyli dwie 
trzecie części sumy oszaoowania. Przystę, 
pujący do przetargu obow iązany jest zło. 
żyć rękojm ię w wysokości zl. 17.373 gr. 10. 
Rękojm ię należy złożyć w gotowiźnie, albo 
w takich papierach w artościow ych, bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których w olno umieszczać fundusze dla ma 
loletnich. Papiery wartościowe przyjęte bę. 
dą w w artoścCtrzech czwartych części ceny 
g ełdow ej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodat. 
kowym publicznym obwieszczeniem nic 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze­
szkodą do licytacji i przysądzenia w łasno, 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchom ości lub je j części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie w ta, 
śdw ego Sądu nakazujące zawieszenie egze­
kucji. W  ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godziny 8«mej 
do 18-tej, akta zaś postępow ania egzeku­
cyjnego można przeglądać w sekretariacie 
ocfdz. III. Sądu grodzkiego miejskiego we 
Lwowie.

Kom ornik Sądu Grodzkiego M iejskiego.
Rewiru V II.

Lwów, 28 grudnia 1936. 5óK

I. Km. 737/36. Postanowienie sprosto, 
wawcze. W  sprawie egzekucyjnej wierzy, 
cielki n ieob jęte j masy spadkowej po bto. 
Reginie Rebhun zam. F risch ir zastąpionej 
przez kuratora ad actum M arkusa Rtbhuna 
w Przemyślu przeciwko dłużnikowi W oifo 
wi Sandowi w Hruszowieach o zapłatę am. 
doi. 600 zpn. K om ornik Sądu grodzkego 
Kew. 1. w Przemyślu Jó zef Ziemiański w 
Przemyślu, ul. W ładycze 11, urzędujący 
prostuje zaszłą om yłkę pisarską w ogloszo, 
nym w Gazecie Lwowskiej r dnia 12 gru, 
dnia 1936 Nr. 286 obwieszczeniu o II. licy, 
tacji nieruchomości z dnia 3 grudnia 1936 
sygn. akt. I. Km. 737/36 o ile dotyczy ceny 

. wywołania sprzedać się m ającej nierucho, 
mości w ten sposób, że „cena wywołania 
wynosi zł. 20.292", a nie jak przez omyłkę 
podamo zł. 20.232. Poza powyższym spro­
stowaniem całe obwieszczenie, którym wy,

znaczono licytację na dzień 26 stycznia 1937 |
0 godz. 9.30 rano utrzymuje się w mocy.

Komornik Sądu G rodzkiego Rew iru I
Przemyśl, 5 stycznia 1937. 63K

I. Km. 132/36. Obwieszczenie o licytacja 
nieruchom ości. Komornik Sądu grodzkiego 
w Turce n. Str. Jan  W o jd yło , mający kan , 
celarię w Turce, Rynek Nr. 16 na podsta, 
wie art. 676 i 679 kpc. podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 2 marca 1937 o godz. 
9 ,e j w Sądzie grodzkim w Turce sala Nr. 5
II. p . odbędzie się sprzedaż w drodze pu. 
blicznego przetargu należącej do dłużników 
Feigi Bemamke i Józefa Bernankego nieru„ 
chomości m iejskiej położonej w Turce, ul. 
R ynek graniczącej od wschodu z realno, 
ściami Dawida Hersza Herziga i spadkob. 
Chaima H irscha, od zachodu z realnością 
Salamona Lehrera, od południa z rynKicm 
miasta i od północy z rzeką Jabłonką. N ie. 
ruchomość składa się z parceli budow lanej
1 stojącego na niej l,p iętrow ego domu mu. 
rowanego. N ieruchom ość nie ma urządzonej 
księgi gruntowej. N ieruchomość oszacowana 
została na sumę zł. 34.001 gr. 20, cena zaś 
wywołania w ynosi złotych 22.667 groszy 46. 
Przystępujący do przetargu obow iązany jest 
złożyć rękojm ię w wysokości zł. 3.400 gr. 12 
Rękojm ię należy złożyć w gotowiźnie, albo 
w takich papierach wartościowych, bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których w olno umieszczać fundusze dla ma 
loletnich Papiery wartościowe przyjęte bę, 
dą w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodat, 
kowym publicznym obwieszczeniem nic 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze­
szkodą do licytacji i przysądzenia w łasno, 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub je j części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie w la, 
ściwego Sądu nakazujące zawieszenie egze­
kucji. W  ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją w olno oglądać nierucho- 
mość w dni powszednie od godziny 8»mej 
do 18:itej, akta zaś postępowania egzeku­
cyjnego można przeglądać w Sądzie grodz, 
kim w Turce sala Nr. 3 II. p.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Turka n. Str., 4 stycznia 1937. 60K

Km. 2605/35. Obwieszczenie o licytacji 
nieruchom ości. Kom ornik Sądu grodzkiego 
w Sokalu Bolesław  D yoniziak, m ający kan , 
celarię w Sokalu, ul. Kościuszki Nr. 83 na | 
podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do pu, 
bliczncj wiadomości, że dnia 19 lutego 1937 
o godz. 10.30 w Sądzie grodzkim w Sokalu j  
sala rozpraw Nr. 1 odbędzie się sprzedaz 
w drodze publicznego przetargu należącei | 
do dłużniczki Chaji Finkel 1/2 cz. nieru. 1 
chomości ob j. whl. 1181 ks. gr. gm. kar. 
Sokal, złożonej z pbud. łkał. 776/1 o ogól. | 
nym obszarze 2 a. 86 m kw., wraz z budyń, 
kiem murowanym I no piętrowym i drewu, 
tnią, krytymi blachą, położonymi w Sokalu 
przy ul Kościuszki 34. N ieruchomość osza, 
cowana została na sumę złotych 9.750, cena 1 
zaś wywołania wynosi zł. 7.312 gr. 50. ! 
Przystępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojm ię w wysokości zł. 975. —
Rękojm ię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź j 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało, 
letnich Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej Przy licytacji zachowane będą 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodat. 
kowo publicznem obwieszczeniem nie będą 
podane do wiadomości warunki odmienne. 
Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i przysądzenia własności na 
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
Ic przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zw oi 
nienie nieruchomości lub je j części od egze­
kucji i że uzyskały postanowienie właści­
wego Sądu nakazujące zawieszenie egzeku. 
cji. W ciągu ostatn. 2 tyg. przed licytacją 
wolno oglądać nieruchom ość w dni pow­
szednie od godziny 8— 18»tej, akta zaś po, 
stępowania egzekucyjnego można przeglą­
dać w Sądzie grodzkim w Sokalu, ul. Szla, 
checka Nr. 42 sala Nr. 1.

Kom ornik Sądu Grodzkiego.
Sokal, 5 stycznia 1937. 57 K

III. Km. 1105/35, 2038/36. Obwieszczenie 
W ierzyciele: Bank Gospodarstwa Krajowe,! 
go we Lwowie, M iejska Komunalna Kasa 
Oszczędności we Lwowie. Dłużnik- Tó-ef 
Procko, Stanisława Bronisława 2 im P -o , 
cko we Lwowie, ul. Tercjarska 10 . Kom or, 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwa* 
wie Rewiru III. urzędujący we Lwowie, 
przy ul. Janow skiej 50 na zasadzie art. 679 
kpc. obwieszcza, że w dniu 23 lutego 1937 
9 “ ,e ° dz'nV 9 przedpoł. w sali rozpraw 
Oddz. X V I. drzwi Nr. 29 Sądu grodzkiego 
miejskiego we Lwowie, ul. Sądowa 7 odbę, 
dz'e się sprzedaż z publicznej licytacji nie, 
ruchom ości; 1.) obj. whl. 2287/11. składają, 
cej się z parć. bud. 5935 , obszaru 118 s. kw. 
na której znajduje się dom częściowo fabry , 
czny, częściowo czynszowy, jednopiętrow y, 
murowany, dobudówka parterowa mieszczą, 
ca warsztaty, szopę i magazyny przy ul.

| T ercjarsk:ei 10. II.) ob j. whl. 3111/11. gm.
Lwów, składającej się z p. grunt. 4855/2,

| 4834/9 i 4826/3 łącznego obszaru 351 s. kw., 
na których znajduje się szereg budynków 
pi zezna czonych dla warsztatów ślusarskich, 
magazynów, szopa, kurnik i wychodki, zaś 
cześć stanowi podwórze i ogród przy ul. 
Tercjarskiej 10, powiecie lwowskim w oje, 
wództw;e lwowskim, obejm ującej powierz, 
cl.ni Licznie obu nieruchomości 469 s. kw., 
która stanowi własność Józefa i Stanisławy 
Bronisław y Procków . O bie realności stano, 
wią całość gospodarczą i muszą być łącznie

sprzedane. N ieruchom ość ta ma urządzoną 
księgę hipoteczną w Sądzie okr. we Lwowie. 
Nieruchom ość ad I. whl 2287/11 gm. Lwów 
została oszacowana na 57-787 zL 49 gr. N ie , 
ruchomość ad II. whl. 3111/11. gm. Lwów 
została oszacowana na 30.968 zł. 70  gr. O bie 
powyższe nieruchom ości zostały oszacow a, 
ne na sumę 88.756 zL 19 gr. Sprzedaż zaś 
obu powyższych nieruchomości rozpocznie 
się od ceny wywołania t j. od kwoty 59.170 
zł. 80 gr. Licytant przystępujący do prze, 
targu powinien złożyć rękojm ię w gotow i, 
źnie w kw ocie 8.875 zł. 61 gr. albo w takich, 
papier, wart. bądź książeczkach w kładko, 
wych instytucji, w których wolno umiesz, 
czać fundusze m ałoletnich, i ze papiery 
wartościowe przyjęte będą w -wartości 3/4 
części ceny giełdow ej. Przy licytacji będą. 
zachowane ustawowe warunki licytacyjne,, 
o ile  dodatkowem publicznem obwieszcze­
niem nie będą podane do wiadomości wa­
runki odmienne. Ptaw a osób trzecich nie 
będą przeszkodą do licytacji i przysądze­
nia własności na rzecz nabyw cy bez za . 
strzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę, 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że wnio.- 
sły powództwo o zwolnienie nieruchom o­
ści lub je j części od egzekucji 1 że uzyskały 
postanowienie właściwego Sądu, nakazujące 
zawieszenie egzekucji. N ieruchom ość wolno- 
oglądać w ciągu ostatnich dw óch ty ­
godni przed licytacją w dnie powszednie 
od godziny 8 ,e j do 15,tej, akta zaś postę. 
pcw ania egzekucyjnego można przeglą. 
dać w sekretariacie wyżej wymienionego 
Sądu.

K om ornik Są-du Grodzkiego M iejskiego.
Rewiru III.

Lwów, 10 grudnia 1936.

V II. Km. 2393/36. Obwieszczenie o licy , 
tacji ruchomości. Komornik Sądu grodz, 
kiego miejskiego we Lwowie V II. rewiru 
W ładysław  D ohnal, m ający kancelarię wc 
Lwowie na podstawie art. 602 kpc. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 14 sty, 
cznia 1937 o godz. 12.30 we Lwowie, ul. 
W inc. Pola Nr. 12 odbędzie się licytaciat 
ruchomości, składających się z mebli, kifi, 
mów, biblioteki, obejm ującej około 6000 to , 
mów książek naukowych. Ruchomości m o, 
żna oglądać w dniu Licytacji w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym.

Kom ornik Sądu Grodzkiego M iejskiego.
Rewiru V II.

Lwów, 30 grudnia 1936. 55K

I. Km. 293/36. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzki eg i  w 
Rzeszowie rewiru I. M arcin Repeć, mający 
kancelarię w Rzeszowie, ul. Jagiellońska na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do puolicz, 
nej wiadomości, że dnia 15 stycznia 1957 r. 
o godzinie lO.itej w Rzeszowie, ul. N aru. 
szewicza odbędzie się licytacja ruchomości, 
należących do N aftalego Tuchfelda w Rze, 
szowie, składających się z urządzenia tniesz, 
kania, srebrnych k-osryczków, flaczki z -ta, 
cą, 6  widelcy, 6 łyżek, 2 noży, chochli, sol, 
niczki, 1 pary kolczyków brylantow ych, 
zegarka złotego męskiego, ubrania męskie, 
go ciemnego, 1 futra damskiego, perskiego,, 
bekieszy jedw abnej, szabasówki, 2 futer mę, 
skich na rzecz Prot. F ,m y Saul Sch-iff i Sy> 
nowie w Rzeszowie, oszacowanych na łą, 
czną sumę zł. 1902 . Ruchom ości można o, 
glądać w dniu licytacji w m iejscu i czasie- 
wyżej oznaczonym.

Komo-mik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Rzeszów, 5 stycznia 1937. 59-K

U Z N A N IE  Z A  ZM A RŁEG O .

T . 86/36. Edykt. Jan  Sarabym, syn Piotra, 
urodź. 1894 w H orożaoce, pobrany w roku 
1915 do 55 pp. austr., w listopadzie 1916- 
miał zginąć na froncie rumuńskim. Ogłasza 
się. aby do 6 miesięcy od ogłoszenia edykt u  
w gazecie udzielono Sądowi okręgowemu w  
Brzeianach  wiadomości o zaginionym.

Sąd Okręgowy.
Brzeżany, 30 grudnia 1936 . 55'

I. 2 F. 101/36. Edykt. A ntoni Omeciński, 
syn W incentego, urodź. 28 grudnia 1879 w  
Now osiólce wyjechał w r. 1912 do Kanady,, 
pracował w tym roku przy budowie kole< 
jow ej, a wskutek choroby był krótki czas 
w szpitalu, poczetn ślad za nim zaginął r 
od tego czasu niema o nim w iadom ości, 
z-chodzi więc domniemanie, że nie żyje. 
Na prośbę M ichała Omecińskiego wdraża 
się postępowanie celem uznania gu za jm ar:r 
lego. Ogłasza się wezwanie, aby  najpóżniei 
do 1 roku od dnia ogłoszenia edyktu w  
gazecie udzielono Sądowi okręgowemu w  
Brzeżanach wiadomości o zaginionym, a je ,  
go się wzywa, aby się zgłosił w Sądzie lub 
dał znać o sobie. Po bezskutecznym upły#. 
wie tego terminu Sąd na ponowny wniosek 
orzeknie ostatecznie.

Sąd Okręgowy. W ydz I. cyw.
Brzeżany, 30 grudnia 1936. 54'

T . 99/36. Edykt. W ojciech  Ruta, urodzo, 
ny 6  kwietnia 1878 w Kozłow ie powiat Dą«- 
brow a, syn Franciszka i M arii, wyem igro, 
wał przed 30 laty do Ameryki 1 odtąd bez 
wieści zaginął. W zywa się każdego o udzie, 
lenie tutejszemu sadowi lub jego kuraturo, 
wi adwokatowi Drwi W itkowi w Żabnie 
wiadomości o zaginionym do roku od d u i*  
ogłoszenia tego edyktu. D opiero no up ły , 
wie tego terminu edyktalnego i na ponor 
wny wniosek wyda się ostatecznie o rzecie* 
nic sądowe uznające go za zmarłego.

Sąd Okręgowy.
Tarnów , 18 listopada 1936.

O G Ł O S Z E N IA  P R Y W A T N E .

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną książkę w oj, 
skową P K U . Gródek Jagielloński. M ichał 
Maik.
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